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Pon ie dz i a łe k .

Wczoraj .  w Kośc i e le  X X .  A u g u s tja n ó w  A m a ­
torów ie * cliuru J .  K ro g u /sk ieg o  odśpiewal i  d o k ł a ­
dnie Wo ty wę  kompozycj i  tegoż,  a w czasie Summy 
Auiator- 'wie i A r t i ś c i  gral i  M s z ą  T om aszka^  cele­
browal i  X X .  K a p u cyn i-  W  kościele X X .  B e rn a r ­
d y n ó w  w Odpus t  S.  W  ł  a d y s ł  a w a, Ar tyśc i  gral i  
^ I s z , \H a jd e n a ,  Ofer tor jum E lsn era . W  kościele  
X X .  P  n a r ó w  wykonano M s z ą  J .  K ro g u /sk ieg o .
'—  Liczny orszak Krew nych i P r zy iac ió ł  zby t  wcze­
śnie zmar łe j  ś. p- JWĆ Fi or en tyny  z. Z nami rowski eh  
B a szczyń sk ie j', M a ł ż o n k i  Gu be rna t o r a  Cyt  M a z o ­
wieckiego,  t owa r zy sz y ł  wczoraj  wieczorem prz epro­
wadzeniu zwłok tej szanownej .Pani ,do  Kościoła  X X .  
k a p u c y n ó w .  E s p o r t o w a ł  .i W .  . IX.  C hm ie lew sk i 
B i s k u p  Admi:  Ar: W a r : ,  Duchow ieństwem otoczony.  
'— W  ża|u pogrążeni  Rodzjce  po zgonie Có rk i  A- 
B' d i  L u szc  Zew skiej, Panny ,  w wieku l at  17,  w czo- 
r:*j zmar łe j ,  zapraszaią  Kr ewnyc h i P r z y i a c i ó ł  na 
r Xportacją int ro z pod N r u  5)28, o godz:  4tcj  
wpolud: ,  na Smę ta rz  P o w ąz k :  odbyć się maiącą.  
Nowy P om n i k  wytwor nego  smaki) i i enja lnego 
**«tchnienia mis t rzów włoskiej  ziemi,  przywi ez io­
nym zosta ł  do W a r s z a w y ,  poświęcony pamiątce 
A l a r j i  z  x .R a d z i w i ł ł ó w  H ra b i: K r a s iń sk ie j ,  wy­
stawia niewiastę na łożu śmier te lnem;  l ewą ręką  
Przyciska K r z y Z  do piersi ,  prawą  b ł ogos ł awi  klę- 
rzącemu synowi.  W y r a z  rezygnacj i ,  re l ig i jnego u- 
rzucia wydany na pogodą  iaśnieiącej  t w a r z y ;  na 
podstawie  sa r kof agu ,  wyrażone W i a r a  i Nadzie i*,  
a nad niemi go d ło  macierzyńskiej  m i ł o ś c i ; nie po­
r t e m  uczuciem napełnia  duszę.  W  ś.  Rel ig j i  Chrze-  
sr jańskicj  cnajduiemv ź r z ó d ł o  niewyczerpany ch pię- 

"ści  dia sz tuki ,  Mi s t r z  W ł o s k i  prze i ął  się t riu 
boskiem natchnieniem; pod względem pomysłu i de- 
‘butnego wykończenia  nic nie zos t awi ł  do życze­

nia.  Skr omny napis L u ig i P am pr.lin i 1841 zwia-  
stuie drugiego K a r t ó w żałować  należy,  iż tego arcy 
dzie ła  nie będzie  posiadać W a rs z aw a ,  w tych dniach 
^ostanie przewiezie,nem do O pinogóry . J . JV. R .

W  ogrodz ie  X X .  K a rm e litó w  bosych na I \ ra-

kows : - Pr zedm: ,  wynaiętym nateraz  przez W y d z i a ł  
O ch ro n y  ubogich, d z ie c i,  przyjmuią się różne 
kwiaty i rośl iny na z imę za cenę u mi a r k o w a n ą . —  
D o b r y  p r zyk ła d ,  prędzej  lub później  znajdzie na­
ś ladowców.  M i ł y  W ła d z io  idąc ś ladem T a d eu -  
s z k a ,  pos tanowi ł  * swej  szczupłej  pensj i ,  op ł ac ać  
gr .  5 miesięcznie na S z k o l ę  T o wa rz y s t wa  D o br o ­
czynności .  Z  Saskiego ogrodu w pł ynęło zł .  ! 5 g .  25.  
—  Ni e  iedcn może mniema że dosyć iest  wziąść zur-  
n a l  do r ęki ,  aby w iedzieć iaka iest  ostatnia moda i 
iak w W a r s z a w ie  ubierać się muszą Osoby k tór e  
za elegantów lub za e legantki  uchodzić  maią pra­
wo; taki  by p  yl i ł  się grubo.  M o d a  W a r s z a w ­
s k a  nie iest  modą P a r y ż a , a tern mniej  a n g ie l­
ską . W p r a w d z i e  zurnale mód zagranicznych,  wp ł y­
wają  na celniejsze zmiany w ubiorze  Dam i kawa­
l er ów,  ale istoty mody bynajmniej  nie stanowią.  
W a r s z a w ia n ie  a szczególniej  W a r s z a w ia n k i ,  
wziąw szy żurnal  do ręki ,  zaraz,  i ak  to mówią,  z go ­
ry  w id z ą , co w nim iest  niedorzecznego,  przesa ­
dzonego,  a co rzeczyw iście może do t warzy,  z g u ­
stem i bez pretensj i  ale z wykw intnością ubierać.  
P r o s z ę  wyjść  na ulicę wś wi ę t o  albo w dzień uro­
czysty,  na stu kobietach,  za ledwo ki lku  możnaby 
niewłaściwość s t roiu zarzucić ,  a i t aka może dn- 
hrzeby by się ub ra ła ,  gdyby nie raz  pieniądze na co 
l epszego i pożyteczniejszego użyte nie były.  Śmi a­
ło  i n iezaprzeczenie twierdzim,  że Kupcy znaiący 
dobry gu st  W a r s z a w s k i ,  Aa niego wybór  to wa ró w 
stosuią,  dla t ego  to u nas ' niewidać nigdy owych tu- 
z inkowych pr zedmiotów zbytku,  za pomocą których 
tanim kosztem niby świecić można;  wszystko iest  
gruntowne,  dobr ego  ga tunku,  a co w ięeej doskonale  
ubiera.  Ale otoż i zapędzi l i śmy się za da leko w u- 
wa gach  naszych : Czas  wrócić do przedmiotu ,
zwł aszcza ,  że z imno nieco os t re  poczyni  iak zdaie  
się zmiany w prngramacie  nbiorow rozpoczętej  ie- 
sieni.  A że towarów nowych po sklepach i t szcze  
niema, bo i ar mar k L ip s k i  rozpoczyna się t e raz ,  
Da my  muszą posiadanemi w zapasie ubiorami ,  za-
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stępować brak nowych. Od dni kilku więc uka­
zało- się wiele sukien ledwalrnych, niektóre lek­
ko watowane; a że krój salop nowych nieustalo­
ny, r-Aucono się do Szali,  które t j l e  eiepłe co Sa­
lopy, a niemniej ozdobne, a każdą zmianą mody 
łatwo pogodaić się dadzą. Kapelusze jedwabne 
zupełną górę wzięły; woale zasianiarą tw arze .—  
Wczoraj od południa powietrze ociepliło się zna­
cznie, a choc od nierakiego czasu opuściły nas ia - 
s k u i k i  wędruiąc do stref łagodniejszych, przecież 
widziano ich w tych dniach k ilka :  są to zapewne 
v ia r u d e ry , świadczące że pora ciepła potrwa, co 
tak ie  zapewniły onegdajsze grzmoty. N a F oxalu . 
by ło  pareset osób. Ostatnia zabawa odznaczała 
się illuminaeją w innym kształcie od poprzednich 
urządzoną. P rzy  w \ bornej muzyce czas schodził 
prędko. Spalone ognie sztuczne wzniecały oklaski \  
w końcu odsłonięto napis W d z ie c z n o ś ć  d o zg o n n a , 
którą Beneficjant w płomieniach różnofarbnych P u ­
bliczności w ynurzy ł: a że dnia tego wszystko pa­
łało- ogniem, i balon takie przypadkowo zgorzał.- 
Powszechnem iest życzeniem aby przyiemne zaba­
wy na F o x a lu  wznowione były w roku przyszłym. 
Ulubiony ogród P .  O hm a  za Wolskierui rogatka­
mi, zawsze iest odwiedzany i zasługie na to. 
Pogoda dozwoliła zwiedzić i inne miejsca space- 
Fowe przy ulicy M o ko to w sk ię j, {udziec na Lesznie .- 
—  Wczoraj Publiczność była zadowoloną z p rzed­
stawień w obu Teatrach; przywołani w W ielk  im, 
po C y ru lik u  S e w ilsk im  JPannw T u ro w sk a , J P P ,  
M a tu s z y ń s k i , D o b rsk i  i 'Ż ó łk o w s k if  po Opie~  
k u n ie  o szu ka n ym  JPanny  W e n d t  i T ra w n a  po 
3-kroć. W  Rozmaitości, po M iło ś c i  i G rze, .1 Pu­
nie H a lp e r t  i Ś liw iń s k a , J P P .  J a s iiisk i  i  K o­
m oro w ski.

K s ię g a r n ia  S . A r t z  w L u b lin ie , ma zaszczyt za­
wiadomić S z a n . ' Miłośników Literatury, i i  znacznie 
S k ła d  swój powiększyła, sprowadziwszy wszelkie 
nowości wyszłe tak w kraiu iak i zagranic;) w róż­
nych językach, i sprzedaie takowe po cenach katalo­
gowych W a r s z a w ;  licz wymagania kosztów sprowa­
dzenia. Posiada także rzadkie dzieła więzy ku pol­
skim nateraz wyczerpane w handlach Księgarskich. 
P rzy  tejże Księgarni założoną, została C zy te ln ia

F ra n c u zk a , która mieści w soTlie najnowsze dzieła 
różnych Autorów; zaś C zy te ln ia  P o lsk a  pomnożo­
ną została doborem dzie ł nowszych i stanowi te­
raz kompletną Czytelnię, w której oprócz Roman­
sów i Powieści, zuajduią się dzie ła  moralne, edu­
kacyjne, historyczne, podróże, i t. d. Przy tein po­
wyższa Księgarnia przyjmuie zlecenia sprowadzenia 
dzieł z zagranicy, a to iak najakuratniej i po ce­
nie iak najumiarkowańszej.

A n g l j a .—  P. G o rd o n  ma być mianowany Po­
słem do W ie d n ia , a L ord  B u rg h e rsh  Posłem do 
N e a p o lu .—  Hrabia G re j  nowy Namiestnik Irlan- 
dji rozpoczął iuż w D u b lin ie  swoie urzędowanie. 
—  Wydano przepisy ścieśniaiące wolność pale­
nia tytuniu na okrę tach .—  W Sutharnpjton  przed 
k i lką  dniami trwała burza niepamiętna połączona 
z grzmotami i błyskawicami. W icher  podruzgotał 
maszty, zrywał dachy, zatopił łodzie, i wielu in­
nych szkód s tał się przyczyną.

F ra n c ja . —  Dziennik wychodzący w C lerm o n t 
(Kleriną) udziela szczegóły następniące o tamże 
zaszłych rozruchach : 9go z. m. zaczęto zliczenie 
ludności. N a rynku zgromadziły się zrtraz liczne 
tłumy ludu, które wydawały głośne okrzyki prze­
ciw urzędnikom celnym, i niekiedy ich częstowały 
kamieniami. O 3ciej po południu ustawiono przed 
ratuszem kilka kuinpanji piechoty, wysłano oraz 2 
szwadrony dragonów. Postawa wichrzycieli stała 
się coraz groźniejszą, raniono w ielu Oficerów i żoł­
nierzy kamieniami, inimo to nie przystąpiono ieszcze 
do odwetu, owszem wezwano Obywateli aby wró­
cili do spokojności. Nakoniec ta powolność nie 
mogła być utrzymaną, prawdziwy grad kamieni pa­
dał na wojsko, usiłowano nawet rozbroić ie; teraz 
oddział dragonów ruszył wolnym kłusem naprzód, 
L ud  wszędzie ustępował przed iazdą, ale zgroma­
dzał się na nowo. Przez 3 godziny tak ciągle woj­
sko było attakowane kamieniami; Komisarz policji 
P .  N e r  net na próżno 2  razy wydał 3-krotne ode­
zwy o wrócenie do spokojności, aż wojsku d;uio 
rozkaz aby rozwinęło ogień karabinowy; z początku 
kazano wprawdzie tylko strzelać w powietrze, lecz 
nie wszyscy usłuchali; w sku tek  tego 2oh wichrzy­
cieli poległo. Reszta pierzchnęła podruzgotawszy
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wszystkie latarnie i « j b y -  Dzren następny lOgo
b m. hyl  ieszcze okropniejszym dla miasta; z oko­
l iczn i  eh w i o s e k  buntownicy zaopatrzeni bronią w tar- 
gnęli’ do K k r m ą ,  a s p a l i b y  rogatki , don, ro- 
L o e z ę l i  i. wojskiem ogień tyraljerskr, , ze strony

i • o i n ie z ło  a 13tu iest ranion}th,żołnierzy 3ch poleg ło ,  a j
• v x<>it*Ii około  2 0 tu poleg ło ,  a **> n ze strony wichrzycieli »* i b r

u i l o n b  m. w skutek przybycia nies t  ranionych. 1 Igo D. n J - J
i • i '  spokoinose została PrŁjexqych o d d a i a ł o w  wojsk  , * J •

. n  l enn i k  P o s ła /u e c  p o t w i e r d z a  w i a
w r o c o n ą . —  D u e n n  nol i tv*..................... •_ areSj , towany i b r o d m a r z  p o l u jdo,nosc, ze SWiezo aresz ;

n nip i n t r o  Igator, nie nazywa się  ̂ “c ł i iv ,  traez a me mir b , j
V  In f im p n ivet zaprzecza wszakze lakoliy

. ,   W  dzienniku sądowym czytamy .

\ * * * r. . .  6  osób Miano wicie 2cb iest skom^
„l. :„,iPn który pistolet p o zy csj ł j  aDr o i ni towanych ;  let ien,  k lui j  p . i ł :

d r u g i  k t ó r y  d l a  l e p s ze g o  w y m i e r z e n i a  p o z w o l i ł  pi -  
f i o l e t  o p r z e ć  na  swoic . n  r a m i e n i u . -  l b g o  !»• m. ,
spohojność nie była przerwaną zwłaszcza,  ze deszcz
J l e w . i v  p a d a ł  p r z e z  d z i e ń  c a ł y ,  -

r i^ T e ^ d m w i e X c i a  B o r d e a u x  (Bordo) H eP“ r  
7 .’ *  z a c z n i e  i i .  nic: został £ « & £ £ £

Królowa «g „ ^ W s z y s t k i e  dzień-
c y m  zamaclra > ,  powodu tego zbrodnicze-

"iki P"rl'*k7 , .  „ddaią należne pochwały Królewi-
go  zdarzeni , , ; a i e  P u ł  k będący pod iego
CT.owi, iakotez p r z y ’ . w j / g i e r ze  waleczno- 
dowództwem, Ol wzorozeni postępowo­
ścią i  w każdym wzg S

nieTr 7 J  —  Baron Z w ^ e *  *""* iVejve/« wzbra- 
I l o U n d j  ■ fi e inu Ministerstwo upraw­

nia s ię  przyiąC o Baro
z a g r a n ic z n y c h .^  jest r ie c z ą , iż R ząd

H is z p a n ja .  vvrile ie biskajskie-, w no-
po kolei cnee xmesc p , co
wszyci,  czasach nakazał tamże pobor wojska c«  
daw niej nie m ia ło  miejsca .  zaprowadził  powsze  
chną taryfę c e l n ą . -  Pułkownik G ah ani prnjbj  
do M a d r y tu ,  celem zażądania za leg łość .  • %
cych byłemu Iraacuzkiemu korpusowi posiłkowe

. „ „ . - B i e g a  wieść o ogłoszeniu znacznych awan-
sów W a r „ | ,   i a no w a ni u k i l k a  nowych Gran-
d ó w  i o powrocie Infanta D on F r a n c is z k ącie * n i — - 

N iem cy  —  Xżna L eu ch te n b e rg  wróciła w po-
ż ą d T Z  z d r o w i u  do M n i c h o m  -  
d z i e  ( i n t r o )  ro z p o c z n ie  się u ro c z y s to * *  - a
tniego pa,H,wania Króla W ir tc m b e r g s k ie g o . _JLL •  K , . « i . . , « k .  5 . , . .  "23
» i . i . . . i . k .  -  t e . t ™ ,  —bawy J  .  M » .  1
konne trwać będą przez dn. k i lk a ,  a 
ma o g łosić  łaski rozliczne. . j ł i a d0,

W ł o c h y .  —  Kawaler M ig u e rs  z ło z y ł  R .ą d o
w i papiezkiema swoie listy w i e r z y  t e l n e . a U  1 o-
se ł  nadzwyczajny P o r tu g a ls k i .  —  Z R z y m u  wy­
słany będzie do L is b o n y  Aient legacyjny.

R o z m a i to ś c i—  Chudeusz amator gorących na- 
poiów, spotkał na ulicy handlarza woła.ąeego usta- 
l i c z n i e  handel handel A  co kopniesz zap; ał . 
„ W sz y s tk o  a wszystko” odpowiedział Ic e k .  »H »  
jrdv wszystko kupuiesz, więc kupże m. ehoe k.eli-  
„ze'k kminkewki.” —  M a wychodzić w Angly. pi­
smo perjodyczne pod tytułem P i k  m ik .  Rzecz  
szczególna, że dopiero teraz przy szła my si  uży cia 
tego tYlołu, kiedy od lat niepamiętny eh wszystkie  
g a z e t /  i dzienniki sposobem p ik n ik o w y m  wyc o- 
dzą. ( W i e l e  bowiem osób składa się na m e).

P R Z Y J E C H A L I  do W A R S Z A W Y .
Offcnberg Żona Jen: Lejt: z Kurłandji; Wolicki Konr 

J)z- z Gdańska; Popławski Józ: Dz: z Biskupic; Kosiń­
ski' józ: Dz: z Głóchowka; Jabłoński Alex: Dz: z Golina.

D O W I E S I ® ^ ?  A * .  , ...
OSOBA posiadaiąca sposób  prędkiego i nader zbli­

żonego do natarv MALOWANIA KWIATÓW . O-
WOCÓW, tudzież przenoszeniasztychunkow na drze­
wo i porcelanę, iakoteż pozłacania i malowania olejno
„a szkle, m a l o w a n i a  n a  materjl i axamicie, dwoia i spo-
sób przerabiania czarnych sztychunkow na o ejne ma o- 
widła, oraz naśladowania marmuru i porcelan złoconych,  
życzy sobie udzielać tej sztuki, zapewmaiąc w krótkim 
czasie iak naidokładuicjsze nauczenie. Taz O OBA 
może także ..działać naukę rysunków . malowidła o-  
lejnego, tak kopjowania, iako też i z natury. Wiadomość 
w Sklepie Korzennym P. Grabowskiego przy nl.cy Kra­
kowskie Przedmieście Nr 404,

RESTAURACJA w Izabellinie POWĄZKI zwana,od 
wielu lat i&Uiieiąca, iako w miejscu przyiemnem, zimą
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1 ru> aM ic*nn,'c  W a r s z a w s k ą  nc zyszczanem ,
a  . s zc zegó ln ie  z na nem, k ażdego  czasu  iust
d o  w y d z ie r ż a w ie n ia ,  z wsze lk ie in i  s p rz ę ta m i  do R e s t a ­
u ra c j i  p r z y  w ią za n tm i .  W ia d o m o ść  w p a ła cu  P a c a  z w a -  
®!®> w  k o rp u s ie  na  len i  p i ą t r z e .

\  PO M O C N IK .  I n ż y n ie r a ,  um ie iący  p r a k t y c z n i e ^
£  m ie r z y ć ,  p os iada jący  z p r a k t y k i  d o b re  S w ia d e -  \  
» d w a  p o t r z e b n y  ie st z a r a z ,  i r a c z y  z g ło s i ć  się 

J  po d  Ner 1400 przy ,  ro g u  u l icy  S to -K i  z y z k ie j  i 
M  M a r s z a łk o w s k ie j ,  do  G o s p o d a rz a  Domu. ^

Z a w ia d a m ia  się  S z a n o w n y c h  A m a to ró w  P I W A  BA- 
\ 4  A R S K I E G O  d u b e l to w e g o  z f a b r y k i  W g o  S z a fe ra  
z e  le szcze  zna jdu ie  s ię  iego m a ły  zapas  pod N r  62fl’ 
o b o k  P o c z t y .  ’

P o t r z e b n e  są P A N N Y  do  S z y c ia  B ie l izny  p r z y  u li - 
c y  K ra k o w s k ie  P rze d m ieś c ie  Nro  373 .

(ililihlkitliliulłfiW 1'BliłlflfiMifilirfififiMżhfiftl

l ransport A K B l ' K O W  f t-/uacr.ny

j g : oaiiazedł dnia w czorajszego zG u b eru j i  Cher-  ^  
d o  S k ła d u  przy ulicy ■Nowy-Św int &  

M  *  <*<""“ * » a n ; m  S ta r a  P o cz ta  Nro* 1 2 5 0 ,  S j  
M ; S k ła d u  przy ulicy N a lew k i  w domu ®
Ę  Kowalowa N ro  2 2 4 0 ,  “które  .sprzedają się | |  
a :  P° nader uiniarliiManpj cenie.

k t o b y  c h c i a ł  z ab rać  się do k l l . u ' O W A  i L w O  
W  A d o b re m  i K ońm i ,  B r y c ż k ą  k r a t ą :  r a c z y  się ?n-ł„s ;ć 
n a jd a le j  do  C z w a r t k u  w H o te lu  D re z d e ń s k im  N r  16,  lub  
s p y ta ć  s ię  w K a n to rz e .

t e J )  ^  ,f11111 16 ( 2 8 )  W r z e ś n ia  r .  b . ,  o eod:  10 z
t a n a  w  W a r s z a w i e  w Domu pod N r  179.  p r z y  

g g y y t -  ul icy  G o łę b ie j ,  o d b y w a ć  się  b ę d z ie  L icy ta c ja  
'  n a  s p r z e d a ż  ruc l iom ości ,  iako  t , . : M eb l i ,  O b r a ­

z ó w .  S r e b e r ,  Z e g a r k ó w ,  K le jn o tó w ,  Z e g a r ó w  S t o ł o ­
w y c h .  G a r d e r o b y ,  Pośc ie l i ,  C l ,u s te k ,  S p r z ę t ó w  G o sp o ­
d a r s k i c h  i t.  p.  p r z e d m io tó w .—  B ig e lm eic r  O p ie k u n .
1’̂ il ' 'ffi • - , p r ,  y ft . ^  ^  ■ , p i  ,
\  M a ią c y  z d a tn ą  J 1 A S Z Y N E  P I S T O R  J U S Z  A, a  #  
^  c h c ą c y  t a k o w ą  w y u a ią ć  do G orze ln i ,  o mil C od ^  

W a r s z a w y  s y tu o w a n e j ,  do I g o  C z e r w c a  r .  p . T za  »
W w y n a g r o d z e n ie m  z g ó r y  g o to w iz n ą ,  lub  t e ż  na  /  
f  in“ 5 u k ła d ,  p r z e z  pa len ie  do spó łk i ;  c h c ą c y  wnijsY W 
%  w ten in te re s ,  z g ło s i ć  się ra c z y  p«d J»er 1 0 8 2 , /  
i  p r *y  n l ' ° y  T w a r d e j ,  do  S la ro z .  M uska  B uchw eica . \

‘  *= SQ»
S y i id y k  tymozasou't’j  m assy  upadios’ci J b r a h a -  
1 u J a  Speizezahl. N in ie jszeui  o g ł a s z a ,  iż w dniu

1 6 ( 2 8 )  W r z e ś n i a  r .  b .  o g o d z in ie  10ej z r a n a ,  p r z y  
u l icy  F r a n c i s z k a ń s k ie j  po d  N r  1814,  n iezaw odn ie  b ę d ą  
s p r z e d a n e  p r z e z  p u b l ic z n ą  L icy ta c ją  to w a r y  S ask ie  i 
G a la n t e r  y jne ,  lako  to : Nic e ,  B aw e łn a ,  L u s t e r k a ,  N a p a r ­
s tk i ,  L a k ,  S z p i lk i ,  G uz ik i ,  S z czo tec zk i .  F i s z b in  R y -  
g a ł y ,  Z n ak i  S k le p o w e ,  i t. p p r z e d m io ty ,  a  to  za g o ­
t o w e  p ien iądze .  J ó z e f  P iw oński, O b ro ń c a  S ą d o w y ?

,  K 0 N I E  R a n ż e ro w a n e ,  maści k a re j ,  są  do 
s p rz e d a n ia  w  p o m ie rn ą  fcenę. B liższa w ia -  

f f  dom ość  p r z y  ul icy P o k o r n e j ,  w D om u J e -  
n e r a ł o  wej  K o r  y t o w s k i e j .

S p ro s to w a n ie  zębów  k r z y w y  eh  u d z i e c i ,  p o d  p i ­
s a n y  w y k o n y w a  w s w o i e m  m i e s z k a n i u  co  Ś r o d a  i 
S o b o ta  o d  S c ie j  d o  6 t e j .  C. F. L eb rech t , D r n t v s t *  
z  Her lin a ,  z a m i e s z k a ł y  w H o t e l u  W i l e ń s ;  p o d  N r  2 7 

0 1  3 ‘ y g u d n i  z g i n ą ł  w o ko l icach  R ad z im i-  
n a  W Y Z K 'fc c z a r n y ,  z r a s sy  a n g ie lsk ic h  

r e f e i f a f c  P* e n t o r o w , r o s ł y ,  na s u c h y c h  n o g ach ,  g ła i l -  
i , ,  ? ,  k i ’ p ie r ś  i ł a p y  b ia łe ,  od ś r o d ­
k a  ł b a  p r ą ż k a  b i a ł a ,  ro z s ze rz ,u ą c a  się na obie  s t r o n y  
t r ą b y .  K toby  o nim d a ł  p e w n ą  w iadom ość  R o tm is t r z o ­
wi S ta c h ó w sk ie m u  w R a t u s z u  M. W a r s z a w , ,  o d b ie rz e  

w - ,t t u ' ,:‘g ' ' ’‘V ’ * P r<5cz t e g o 'w s z e l k i c hj d a t K o w w t y m  ce lu p o d ję t j c l i .

Z  F a n to m  Z leceń  p r z y  u li:  'tT ie r z b o w r f^ r  M
N i t l i ' 1 p , , ' rzel ,, l!t ' 1,0 H and lu  lub K u n sz tu  T E R  M l­

ii ’ ,erlice  *'? *grło*!ć do K a n to ru  Zleceń  
P o t r z e b n a  ie st r o d o w i t a  F R A N C U Z K A  od la t  8 do 

14, do k o n w e rsa c j i  i z a b a w y  z dziećmi;  dow iedzieć  się 
u S z w a jc a r a  w  domu P o c z to w  v m, k t ó r y  w sk a ż e  O S O  
l i k .  p o t r z e b u ią c ą  t e jże .

Niżej  p o d p i s a n y ,  main  z a s z c z y t  polecić  się p rz e św -  
P u b l i c z n o ś ć ,  iż. z po w o d u  n a d ch o d z ą c e j  Z im y ,  w mnie j  
F a b r y c e  W a t y  p r z y  u l icy  K ra k :  P r ze d m ie ś c ie  N r  41 1 
m o ż n a  dostać  d o b r z e  w y r o b io n e j  W a t y ,  »• a rk u s z a c h  
ro z m a i te j  w ie lkośc i ,  iako  to : pod K o ł d r y ,  S z la f ro k i  i t .  
d.; tudz iez  p r z y j m u i ą  s ię  w s z e l k a  óbs ta l i luk i  k tó r e  na 
o z n a c z o n y  te rm in  u s k u teczn io n e  b ę d ą ,  za  Jak n a in o m ie r  
ll ic jszą  cenę  f a b r y c z n ą .  E r n s t  p Z T c r

b ’n “ " ' ’b łu  s łu p n i  4. W ,  z o ra j  w p o ł u d n i e  11. 
1 E M R  W I E L K I .  J u t r o  na żąd an ie  Śpiew acy  P i .  

T jn c jscy , w y k o n a ią  n a j u p o d o b a ń s i e  ś p i e w y .
D/.is w ieczo rem  w K a w ia rn i  w D om u Sz am b :  N o w a ­

k o w s k i e g o ,  p r z y  „ , ic y D lu g i - j ,  „a  Urn, p ią „ z e ,  „ o w o  
p r z y b y ł a  z C zech  fam i l ja  P.udolf, b ęd z ie  śp iew a ć  i 
g r a c  na  A lfach .  U  chód w s k r z y d le  n ie d o rh o d z ą c  b r a m y .

Dzis w K a w ia rń ,  p „ d N r  6 0 0 ,  p r z y  u l icach B ie lańsk ie j  i 
I  lumac:  W domu L i lp o p a ,  A r ty ś c i  K r a k o w s c y  „od d y r e k ­

cją  1 .P a jc za k ,  g rac  bydą od godz iny  6 w iecz o rem .  ' 
J u t r o  w Handlu  'Waie.wskiego p r z y  „ l i r y  B ed n a rs k ie j  

na  śniadanie : G ęs ,  Z . i ią r  z p o d le w ą ,  M o s te k ,  P o l ę d w i ­
ca,  Z r a z y ,  F r y k a s ,  K lo p s y ,  K ie łb a s a  z k apuś :  i K u rc z ę ta .


